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LWOWSKA
WYCHODZI KAŻDEGO POWSZEDNIEGO DNIA POPOŁUDNIU

Ceny prenumeraty:
We Lwowie bez dorę­

czenia do domu . . mies. zł. 2 '—, kwart. 6 -— 
z dostawą do domu . mies. zł.2'40, kwart 7 ’— 

Na prowincji z prze- 
żyłką pocztowa . . . mies. zł.2'40, kwart 7 ’—

Zagrami-* . mies. zł. 5 '—. kwart. 15*—

Numer telefonu 
REDAKCJI 

I ADMINISTRACJI 
22 1 -1 7 . 

Konto PKO Lwów 
N° 5 0 4 .0 4 4 .

ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI: 
LWÓW, UL. ZIMOROWICZA 15 I. p.

C E N A
NUMERU

Ceny ogłoszęAi

Listy należy frankować. — Reklamacje 
otwarte wolne od opłaty. 

Rękopisów nadesłanych nie zwraca się. 10gr.

Z a 1 w iem  milimetr. (6*/t cm. izer.) w zwykłych OfłOizeaiadl 
g r . M, w nadezlanem  1 w nekrologach g r. U , w kronice repet* 
tuar, d ział gospodarczy , paski w tekicie g r . W, pod nagłdwt 
klem na pierwsze) ztronie a ł. V —.  Tabelaryczne o U  a r s . d r * -  
te j. Za jedno słowo w drobnych egłouenlich  g r. H , kupne 
i sp rzed ał słowo g r. 11, matrymonialne, korespondencie 
prywatne słowo gr. Zł, dla poszukujących procy g r . 1  
Z zastrzelen iem  m ieisc Z5 prc. Zagraniczne o U  p r e  drołaf.

Ziemie protektoratu baza wypadowa Niemiec
na kraje Europy środkowej.

stronnictwa jedności narodowej jest 
ten, że według poglądów, panujących 
w kierowniczych kołach berlińskich, 

polityka w krajach protektoratu 
jest funkcją Rzeszy i nie może być 
przedmiotem wspóldecyzji społe­

czeństwa czeskiego. 
Kompetencje czeskich władz krajo* 

wych ulegają systematycznemu zwężam 
niu. Czechy i Morawy nawet bez for­
malnego zniesienia protektoratu stać 
się mają zwykłymi prowincjami Rze* 
szy. Przez stopniowe ograniczanie roli 
władz miejscowych, rząd Rzeszy pra­
gnie wytworzyć taką sytuację, w któ* 
rej nawet obecne pozory autonomii 
ziem protektoratu staną się 

zbyt jaskrawą fikcją i załamania 
się samo w sobie.

A wówczas nawet Hacha stanie się 
zbędnym, a miejsce „protektora" ziem 
czesko^morawskich zajmą nadprezy- 
denci prowincji Czech i Moraw

Warszawa. 9. 8. (Teł. wl. — 1. r.).
W  związku z ostatnimi zarządzeniami 
władz protektoratu w sprawie:

a) języka urzędowego na ziemiach 
czesko*morawskich;

b) t. zw. „pokojowej służby pomoc* 
niczej, która polega na deportacji w 
głąb Niemiec najzdrowszego elementu 
czeskiego;

c) „wojennej służby pomocniczej" — 
tzn. mobilizacji Czechów do prac w 
strefie przyfrontowej, zasługują na u-

, wagę oparte na źródłowych informach 
doniesienia pism zagranicznym o wy* 
tycznych polityki Niemiec w stosunku 
do ludności ziem czesko*morawskich.

Rząd Rzeszy jest przekonany, że do­
tychczasowy ustrój protektoratu nie 
zabezpiecza w sposób dostateczny po* 

.litycznej i strategicznej pozycji Nie* 
miec. Ziemie protektoratu na wypadek 
wojny nie tylko, że nie stanowią w 

. chwili obecnej zabezpieczenia tyłów 
niemieckiej armii, ale przeciwnie mogą 
w każdej chwili stać się dla panują­
cych armii poważnym zagrożeniem. 
W założeniach niemieckiego sztabu ge 
neralnego 

ziemie protektoratu stać się miały 
pomostem ku Ukrainie i bazą stra- 
tegiczną dla operaqi skierowa­
nych przeciwko Pojsce i Rumunii. 
Militarystyczne założenia zadecydo* 

wały o linii politycznej w stosunku do 
ziem protektoratu — zniesienie wszel* 
kich pozorów odrębności władz admi­
nistracyjnych i pozbawienie ludności 
czeskiej wszelkiej politycznej roli. Pro 
tektor Czech i Moraw, baron von 
Neurath, który jest zwolennikiem u* 
miarkowanych metod rządzenia, zwra* 
cał miarodajnym czynnikom Rzeszy 
niejednokrotnie uwagę na 

niebezpieczeństwa zbyt intensyw* 
nej akqi germanizacyjnej, zwłasz­
cza ze względu na możliwość kry' j 

zysu międzynarodowego.
Już obecnie zaznaczają się w szero* 

kich kolach społeczeństwa czeskiego 
. ostre nastroje opozycyjne, które spra­
wiają władzom protektoratu dużo kło* 
potów. Do zaostrzenia tych nastrojów 
przyczyniają się obok momentów po­
litycznych również momenty gospo* 
darcze, wypływające z forsownego do*

, stosowywania gospodarki czeskiej do 
niemieckiego rynku surowcowego i 
produkcji niemieckiej.

Proces przystosowywania produkcji 
do zmienionych warunków, który w 
.Niemczech odbywał się etapami bez 
wstrząsów, przeprowadzany jest w 
krajach protektoratu z całą bezwzględ 
nością, z całkowitym pominięciem in­
teresów ludności czeskiej, zwłaszcza 

Je j mas robotniczych.
Liczne zakałdy przemysłowe, pra* 
cujące na eksport, uległy ze wzglę* 
dów gospodarczych likwidacji 
wskutek czego tysiące robotników 

straciło pracę.
Interwencja władz niemieckich we 

wszystkie dziedziny życia czeskiego 
sięga tak daleko, że nawet formy or* 
ganizacyjne i program polityczny cze­
skiego obozu jedności narodowej do* 
stosowane być muszą do „zaleceń" 
władz niemieckich. Na tym tle doszło 
w maju do zasadniczego zatargu mię* 
dzy biernym wykonawcą planów nie­
mieckich w Czechach i na Morawach, 
Hachą, a ówczesnym przewodniczącym 
„jedności narodowej", Hrubym.

Władze obozu jedności narodowej

nie chcąc ponosić odpowiedzialności 
za przekształcenie obozu w narzędzie 
polityki niemieckiej na ziemiach 
Czech i Moraw — postanowiły zwo* 
lać kongres partii, któremu przedłożo­
ne będą ,,zalecenia" władz Rzeszy.

Projekt ten spotka} się z opozycją 
Hachy, który staje na stanowisku, 
że publiczne roztrząsanie postula* 
tów organizacyjnych i programo* 
wych, wysuwanych przez Rzeszę, 
nie odpowiada niemieckiej zasa­

dzie wodzostwa
„na płaszczyźnie", której rozwijać ma 
życie czeskie, i nie przyczyni się do u* 
trwalenia ładu i spokoju wewnętrzne* 
go w krajach protektoratu w sensie 
wymaganym przez władze Rzeszy, 
Trudno zaiste pójść dalej na drodze 
narodowego zaprzaństwa i zdrady. 
Sens tzw. eufemistycznie „zaleceń" Rze 
szy w sprawach organizacyjnych tole* 
rowanego przez władze niemieckie

Do Gdańska czy do Sudetów
pójdzie gauleiter Biirckel.

W edług pogłosek krążących w Su 
detach, dni Konrada Iienleina na 
stanowisku gauleitera są już policzo* 
ne. ,Ma on wśród hitlerowców sudec 
kich licznych przeciwników osobis­
tych, z drugiej zaś stronv wpływowe 
czynniki berlińskie uważają po 10 
miesiącach doświadczenia, że 

m isja Henleina nie udała się 
tymbardziei, że gauleiter sam 
potwierdził fakt narastającego 

oporu.
Silnym człowiekiem, którego na to 

miejsce ma wybrać Hitler jest — we

dług tych wersji — Burckel. W yko* 
nał on już podobne zadanie uspoko* 
jenia Saary oraz Austrii. 

W iadom ości z Palatynatu reń­
skiego, gdzje pracują najbliżsi 
współpracownicy Biirckla, po­
twierdzają wersję o jego nowej 

wisji.
Tak dotąd, nie wiadomo jeszcze, 

czy Burckel zostanie skierowany do 
Sudetów, czy też może do Gdańska, 
gdzie obecni szefowie partu nar.- 
socj. nie dorastają do powagi sytu* 
acji.

Szykany władz wiedeńskich
wobec Polaków.

Wiedeń. 9. 8. (PAT). W związku z 
nasileniem propagandy antypolskiej 
prowadzonej wśród ludności Wiednia 
dotychczas względnie przychylnie na* 
stawionej do Polaków, daje się od* 
czuwać zmiana nastrojów tej ludności. 

Wczoraj wydaliła policja wiedeń­
ska dra Henryka Adamkiewicza, 
właściciela wielkiej realności w 
Wiedniu, zasłużonego działacza

wiedeńskiej Polonii.
Również jeden ksiądz Polak, stu­

diujący u Ojców Misjonarzy w Moe* 
dling pod Wiedniem, otrzymał nakaz 
opuszczenia granic Niemiec. Pod' wpły 
wem czynników partyjnych

w Wiedniu zaczyna się wypowia­
dać mieszkania Polakom-aryjczy* 

kom, obywatelom polskim.

Nieodpowiedzialna antypolska kampania
prasy niemieckiej.

Berlin. 9. 8. (PAT). Artykuł jednego 
z pism warszawskich, stwierdzający, 
że Gdańsk jest niezbędnie Polsce po* 
trzebny i że Polska swoich praw w 
Gdańsku naruszyć nie pozwoli, został 
przez prasę niemiecką wykorzystany 
dla rozpętania bardzo silnej antypol* 
skiej kampanii propagandowej.

Prasa niemiecka we właściwy jej spo 
sób ujęcia, naszpikowany grubiański* 
mi słowami, rzuca groźby „błyszczące­
go, nowowykutego miecza" pod adre* 
sem Polski, ostrzegając ją równocze* 
śńie przed nierealnymi sojuszami pol­
sko-francuskim i po-skosangielskim. 
„Polska prowokacja" — jak się w 
Niemczech nazywa obrona słusznych 
interesów Polski — niecierpliwi prasę

niemiecką, która woła o skończenie z 
tym stanem rzeczy.

„Salwa armii niemieckiej będzie 
punktem końcowym historii nowoczc* 
snej Polski" — oto lapidarne ujęcie 
pobożnych życzeń „pokojowo nastro* 
jonych i prześladowanych Niemiec".

Berlin. 9. 8. (PAT). Nagłe gwałtów* 
ne wzmożenie kampanii prasowej prze 
ciw Polsce nie zaskoczyło tutejszych 
kół dyplomatycznych, ani też obserwa­
torów zagranicznych.

W  kołach dyplomatycznych spodzie 
wano się rozpoczęcia tej zapowiadanej 
z różnych stron antypolskiej kampanii. 
Polityczne i uświadomione koła nie* 
mieckie

100 TYSIĘCY LU D ZI ZMARŁO 
W OBOZACH KO N CEN TRA CYJ* 

NYCH.
Berlin. 9. 8. (PAA). Przeszło 98.000 

ludzi zmarło w czasie pobytu, zaginęło 
lub wyzionęło ducha wskutek „gości* 
ny" w hitlerowskich obozach koncen* 
tracyjnych w Oranienburgu, Dachau i 
in. od 1933 r. W cyfrze tej mieści się 
około 10 proc. Żydów, gdy olbrzymia 
reszta przypada na Niemców i inne na­
rodowości. Straszliwą tę statystykę 
prowadzi niemiecka partia wolności.

NIEPOKÓJ N A  GIEŁDZIE 
LO N D YŃ SKIEJ.

Londyn. 9. 8. (PAA). Zarysowujący 
się ostatnio optymistyczny nastrój na 
giełdach światowych, który zaznaczył 
się także w obrotach giełdy londyń* 
skiej, ustąpił wczoraj pod wpływem 
informacji politycznych dość wyraźne* 
mu zdenerwowaniu. Stan ten na gieł* 
dzie londyńskiej wyraził się wczoraj 
m. in. niezdecydowaniem w dokony­
waniu transakcji terminowych.

POW RÓT DYR. STRA N G A  
DO LO N D Y N U .

Londyn. 9. 8. (PAT). Wczoraj wie* 
czorem przybył na lotnisko w Croy- 
don, dyrektor William Strang. Dyr. 
Strang podejmuje ponownie swoje sta 
nowisko w Foreign Office.

ARESZTOW ANIE D ZIEN N IKA * 
RZA PRZEZ AGENTÓW  GĘSTA* 

PO.
Praga, 9. 8. (P A J.) 'W nocy z piąt” 

ku na sobotę G estapo aresztowało 
praskiego korespondenta agencji H a 
vasa, p. Corbe. sobotę dwóch 
członków G estapo dokonało w re­
dakcji H avasa rewizji.

KOLEJOW Y U RZĄ D  CELNY 
W| KERESMEZO.

Warszawa. 9. 8. (Teł. wł. — 1. r.).
Ministerstwo Skarbu utworzyło w o* 
kręgu administracyjnym Dyrekcji Ceł 
we Lwowie Kolejowy Urząd Cełny na 
granicy polsko*węgierskiej w Keres- 
mezó.

U SU N ĘLI POM NIK FOCHA. 
Pomnik marszałka Focha w Caslav 

(Czechy) został usunięty na polecenie 
niemieckich władz w protektoracie. 
Pomnik poruszono z miejsca przy po­
mocy 2 traktorów. Na samochodach 
ciężarowych przewieziono go do Nie* 
miec. (PAI).

ze sceptycyzmem obserwują tę no­
wą hałaśliwą akcję.

Koła zagraniczne w Berlinie zgadza* 
ją się w ocenie tej kampanii jako no* 
wego manewru taktycznego, obliczo* 
nego zarówno na wywarcie wrażenia 
przede wszystkim zagranicą i 

zatarcia przypuszczeń, że przyję­
cie przez senat gdański postawio­
nych w piątkowym piśmie polskim 
żądań, wywołało chwilowe odprę* 

żenie,
jak również na podniesienie nastrojów 
wewnętrznych, wmawiając szerokiej o- 
pinii własnej i zagranicznej rzekome 
niebezipeczeństwo, grożące Rzeszy ze 
strony Polski.

Przypuszczać należy, że kampania 
ta, rozpoczęta od niedzieli, wzmoże się 
w najbliższych dniach, a pretekstem 
do niej będą, podobnie jak i w dniu 
dzisiejszym, najbłahsze wypowiedze* 
nia, czy też zdania pewnych organów 
prasy polskiej.
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Wiadomości bieżące.
Środa

9
sierpnia 1939

Romana 
Jitro: Wawrzyńca 

Wschód słońca 4-04 
Zachód a  19'18

TEATR w ie l k i .
Środa, 20 wiecz. „Szkarłatne róże".
Czwartek godz. 20 „Szkarłatne róże".
Piątek godz. 20 „Szkarłatne róże".

- Sobota godz., 20 „Szkarłatne xóże“ .
TEATR ROZMAITOŚCI

Teatr nieczynny.
KINOTEATRY.

APOLLO nieczynne wskutek remontu.
BA JK A , ul. Zielona: R. 107 wzywa po­

mocy i Wesoła czwórka.
CA SIN O  ul. Legionów 5: Zeznanie szpie. 

ga — film antyhitlerowski
CHIM ERA ul. Akademicka: „Zdobywcy 

Marokka".
EMPIRE, ul. Legionów: „Pechowiec" Lu 

cien Baroux.
EUROPA ul. Akademicka: Potęga złota.
KOPERNIK ul. Kopernika 9: Piekło Sa­

hary.
M A RYSIEŃ KA  pl. Smolki: Mateczka i 

List do matki.
M IRAŻ pl. Mariacki: Powrót Arsena

Łupina.
M UZA, Trzeciego M aja: Andy Hardy

zakochany.
PAŁACE, ul. Legionów: Bałkany.
RAJ pl. Mariacki: Rycerze pustyni i

Córka samuraja. ^
ROXY ul. Kętrzyńskiego 56: Sześć lat

miłości i Zaufaj mi.
STYLOW Y ul. Szaszkiewicza: Macierzyń­

stwo i rewia RefoRena.
ŚW IATOW ID ul- Kuszewicza: Czarny

korsarz i Dzisiejsze czasy.
TON pasaż Mikolascha: Więzienie bez

krat oraz Tajemnica Żółtego miasta.

_  ZŁOTÓW KOW E PRZEDSTAW IĘ* 
N IA  KOM EDII „SZK A R ŁA TN E R Ó 2E ".
W Teatrze W. codziennie przemiła komedia 
A ida” de Benedetti‘ego „Szkarłatne róże" z 
p. K. Ankwicz-Szyjkowską w pożegnalnej 
roli oraz pp. J. Wiedeńską. R. Hierowskim 
i S. Michułowiczem. Reżyseria St. Cegiel­
skiego. Dekoracje T. Boguszewskiej. — 
Wszystkie miejsca po 1 zł. Wcześniejszy na* 
bywca biletu otrzymuje bliższe miejsce. 
Krzesła na III. balkonie po 50 gr. Początek 
o g o d z . 20-tci.

-  KU U CZCZEN IU  25-LECIA „CZY* 
N U  SIERPNIOW EGO" Zarząd Związku 
Obrońców Lwowa z 1918 r. urządza w nie­
dzielę 13 bm. -o 12-.tej Uroczysty poranek 
w sali kina „Światowid" (Dom pracowni­
ków gminnych) przy ul. Limanowskiego. 
W programie: Słowo wstępne,, Chór I. Zw. 
Legionistów, deklamacje, oraz wyświetlenie 
prześlicznego polskiego filmu „Płomienne 
serca". Ceny miejsc od 25 do 99 gr. do na­
bycia w sekretariacie Zw. Obrońców Lwo* 
wa codziennie od 10—13 i od 18 20-tej. 
Cały dochód z poranku przeznaczony na 
wdowy i sieroty po Obrońcach Lwowa. — 
Związki i Stowarzyszenia proszone są o 
wcześniejsze zgłoszenie zapotrzebowania 
na bilety przy równoczesnym złożeniu go­
tówki.
KOMUNIKATY.

-  ZM IANY PROGRAM OW E: Środa, 
9 bm.: 22.25 Kabaret literacki: „Humor żoł­
nierski" — aud. w oprać. Starego Wiarusa.

-  ZARZĄD LW. TOW. ŚPIEW. „HAR* 
F A " prosi dawnych swych członków o pi­
semne zgłaszanie swych adresów w związku 
z mającym się odbyć jubileuszem 25-Iccia 
istnienia Towarzystwa pod adresem: „H ar­
fa", Lwów, Piłsudskiego 11. — Sekretariat 
Twa czynny w czwartki od 19—20.

-  K U R S LATA N IA . Wobec licznych 
zapytań Lwowski Okręg Wojewódzki L.
O. P. P. wyjaśnia, że najbliższy kurs nauki 
latania na szybowcach rozpoczyna się 10*go 
bm. w Szkole Szybowcowej LOPP. w Czer­
wonym Kamieniu. Na kurs ten może być 
przyjęty każdy, kto ukończył 16-ty rok ży­
cia. Przy zgłoszeniu należy wykazać się 
świadectwem z Przychodni Lotniczej. Lek* 
cje odbywać się będą codziennie; kurs 
trwać będzie do 30 bm. W ten sposób każ­
dy może wykorzystać jeszcze okres waka­
cyjny j uzyskać wyszkolenie szybowcowe 
stopnia pierwszego i drugiego. Ponieważ 
ilość miejsc jest ściśle ograniczona, przeto 
zgłaszać należy się możliwie jak najrychlej.

-  ZARZĄD O KRĘG U LW. TW A NA- 
UCZYCELI SZKÓŁ SREDN . I WYŻ. T. 
N. S. W. wzywa członków niezatrudnio* 
nych dotychczas magistrów filozofii, ażeby 
bezzwłocznie podali swe obecne adresy lub 
zjawili się osobiście w lokalu Twa, Łycza­
kowska 5 celem ułatwienia im otrzymania 
pracy w średnich zakładach prywatnych 
wszelkiego typu, gdyż dyrekcje tych zakła­
dów zwracają się często do Twa z życze­
niem polecenia im kandydatów na wolne

Giełda z dnia 9 sierpnia.
Dewizy: Belgia 90.55; Amsterdam 283.45; 

Kopenhaga 111.35; Londyn 2493; N  Jork 
5.32; kabel 5.32 3/8; Paryż 14.11; Zurych 
120.30.

Papiery: Wewnętrzna 60.50 — 60.75; Inw. 
1 em. 74; 2 em. 73; Kon wersyjna 65 — 60 
drobne; Kolejowa 59 drobne; Dolarowa 39; 
Konsolidacyjna 61-25 , 60.50, 60.75, setki i 
drobne.

Akcje: Bank Polski 103; Węgiel 30.50; 
Lilpop 79.50; Haberbusch 58; Cukier 35.

Jak grom z jasnego nieba, nadeszła 
wczorajszej nocy smutna wiadomość z 
Tczewa, że zmarł tam nagle na udar 
serca naczelny redaktor „Gazety Lwów 
skiej" ś. p. Aleksander Wareński. 
Frzed kilku tygodniami zaledwie wyje* 
chał nad ukochane morze dla odpo­
czynku, pełen dobrych nadziei i nikt 
nie przypuszczał, że już stamtąd odpto 
wadzimy na spoczynek wieczny.

Urodzony w styczniu 1894 r. w Tar* 
nowie, tam ukończył gimnazjum, po* 
czym zapisał się pa wydział filozofi­
czny U. J. W dniu 1 sierpnia 1914 r. 
wstępuje do Legionów i odbywa na 
lóżnych frontach całą kampanię do U 
lutego 1918.

Od lutego do maja 1918 przybywa w 
obozie internowanych na vVęgrzech a 
w maju 1920 widzimy go w 202 pułku 
kawalerii i pracach politycznych na 
Górnym Śląsku.

Spełniwszy chlubnie obowiązek ic h  
nierza polskiego kończy studia ftlozo* 
ficzne na UJ, a od r. 1923 do 1928 oby 
muje godność nauczyciela w giinn. w 
Wilnie i Dziśnie. MC' latach następnych 
obejmuje stanowisko kierownika spćł* 
dzielni rolniczo * handlowej w Augu­
stowie, a od r. 1929 do 193' jest kiero* 
wnikiem spółdzielni wojskowej w Wil* 
nie. W dniu 1 kwietnia 1932 powierzo* 
no mu stanowisko kierownika Biuta 

i ogłoszeń i reklamy FAT., zaś ) marca

1934 dzierżawcy i naczelnego redaktor 
ra „Gazety Lwowskiej".

N a wszystkich stanowiskach wybi* 
jała się jego zdolność i wyjątkowa in­
dywidualność.

Odznaczony Krzyżem niepodległo* 
ści, Krzyżem zasługi, odznaką wi?S* 
niów politycznych i odznaką za wier* 
ną służbę — bierze żywy udział w ży» 
ciu społecznym, a dobre serce jego po* 
ciąga go tam, gdzie można utżyć bie* 
dzie, przynieść pomoc wdowom i sie* 
rotom. Pracuje więc w Radzie sierocej 
i Opiece społecznej, zagląda do zauł* 
ków i suteren, wszędzie jak jasna gwta 
zda przynosi pomoc i ukojenie. Pry* 
watnie wspiera setki biednych. Ofiar* 
ny ponad możność. Człowiek gołębie* 
go serca jest wielkim przyjacielem dzm 
ci, którym poświęca każdą wolną chwi* 
lę. Można go było widzieć codzień, jak 
otoczony dziatwą prowadził je na wy* 
cieczki lub przedstawienia dla dzieci. 
Setki dzieci Lwowa wujciem ukocha* 
nym go mieniły i za takiego go uzna* 
wały. Człowiek z natury dobry — prze 
chodził przez życie, czyniąc tylko do* 
brze. To też przedwczesna śmierć Jego 
wywołała szczery żal w szerokich sto* 
lach naszego miasta, padła niejedna 
łza żalu u tych, co go znali i cenić p o ­
trafili. Odszedł człowiek — co wszę* 
dzie jasny promień wnosił, żył, by do* 
brze czynić.

Cześć Jego pamięci!

Dar lwowskich ochotników 
dla Marszałka Śmigłego-Rydza.

( :)  W czoraj rano wrócili do Lwo* 
wa uczestnicy patrolu Związku b. 
Ochotników- którzy brali udział w 
defiladzie na Błoniach krakowskich 
w 25-lecie Czynu Legionowego. — 
W  patrolu tym, jak już pisaliśmy, 
brali udział: wiceprezes okręgu lwów 
skiego Związku b. Ochotników W ła 
dysław Targalski, Mieczysław Iwa* 
nicki, Stefan Kuderemski, Franci­
szek Żebrowski, W ładysław Szobe- 
lak, W ładysław M iętus i Marian 
Cionka.

Patrol wymaszerował ze Lwowa 
25 lipca, po odprawie u wicewojewo* 
dy lwowskiego dra M ałaszyńskiego, 
d*cy O K  gen. Langnera i wiceprezy­
denta miasta dra W erynskiego.

D o Krakowa patrol domaszerował 
po 12 dniach uciążliwej droęi, ro* 
biąc przeciętnie po 35 km dziennie. 
N a całej trasie od Lwowa przez Gro 
dek Jagielloński, M ościska, Jarosław, 
Przeworsk, Łańcut, Rzeszów, Sędzi* 
szów, Pilzno, Tarnów aż do Krako­
wa — na wszystkich etapach witano 
uczestników patrolu bardzo serdecz* 
nie, w wielu miejscowościach z u- 
działem orkiestr. W  Mościskach 
wzniesiono nawet bramę triumfalną.

Do Krakowa patrol przvbvl w 13 
dniu marszu, przy ogólnym zadowo­
leniu wszystkich uczestników, że o* 
statni dzień marszruty zbiegi się z u- 
lubioną przez W ielkiego Marszalka 
.,trzynastką".

Jak wiadomo, celem marszu patro* 
lu było uczczenie 25*lecia Czynu Le* 
gionowego. Patrol wziął z sobą 16- 
kilowy pocisk armatni, w którego 
wnętrzu umieszczono akt, upamięt* 
niający odbycie marszu.

Pierwsze oficjalne powitanie pa­
trolu odbyło się w Prokocimiu pod 
Krakowem, gdzie specjalnie orzybył 
prezes zarządu głównego Związku b. 
Ochotników gen. Bohatyrewicz. — 
Z Prokocimia patrol został odprowa 
dzony do Krakowa przy dźwiękach 
orkiestry. Do Oleandrów przybył o 
godz. 9 rano. W  Oleandrach zatrzv> 
mano się dla odpoczynku do oolud- 
nia, po czym o godz. 12 patrol udał 
się na Błonia, w celu wzięcia udziału 
w defiladzie. Podczas defilady na 
czele patrolu maszerował gen. Boha* 
tyrewicz, za którym kroczyły szeregi 
ochotników z całej Polski.

Po dojściu do trybuny M arszałka 
Smigłego*Rydza. patrol przeszedł na 
prawą stronę trybuny, oczekując za* 
kończenia defilady. Po defiladzie 
Marszałek Smigły-Rydz zeszedł z try 
buny i wówczas patrol lwowskich 
ochotników podszedł do Marszalka, 
któremu zameldował się komendant 
patrolu Targalski, wręczając pocisk 
i składając następujący meldunek:

— „Panie M arszałku! Chcąc uczcić 
25 rocznicę Czynu Legionowego 
przynieśliśmy ze Lw owa oieszo Pa* 
miątkowy akt w tym pocisku, który 
ma być przestrogą dla wrogów, do­
kumentując naszą postawę fizyczną 
i gotowość bojow ą na każde w e z w a ­
nie. Jesteśmy wszyscy gotowi — je* 
śli zajdzie potrzeba — do obrony 
granic Rzeczvpospolitej“ .

Marszałek Smigły-Rydz uścisnął 
dłonie wszystkim uczestnikom pa* 
trolu, dziękując im za trud marszu, a 
przyjęty Docisk ze znajduiacvm się 
wewnątrz dokumentem wręczvł swo* 
jemu adiutantów- który następnie 
pocisk ten umieścił w samochodzie 
Pana M arszałka.

Udział patrolu b. ochotników 
lwowskich w uroczystościach legio* 
nowych w Krakowie zwrócił po­
wszechną uwagę. Inicjatywa tego 
marszu była niewątpliwie szczęśliwa. 
Pomijając już propagandowe znaczę* 
nie takiego wyczynu na szlaku mar­
szu, wywierającego duże wrażenie w 
dziesiątkach miast, miasteczek i w io ­
sek, przez które patrol przechodził, 
na szczególne uznanie zasługuje pier­
wszorzędny wyczyn sportowy, bez­
interesowny, wynikający z najczyst* 
szych pobudek ideowych.

W  marszu tym, poza komendan* 
tem patrolu, któremu osobne uzna* 
nie należy się jako inicjatorowi, szcze 
golnie wyróżnił się W ładysław  Szo- 
belak, który, mimo pełnego uzbroję* 
nia, w jakim uczestnicy patrolu ma­
szerowali, olbrzymią część trasy 
dźwigał 16-kilowy pocisk armatni, 
stanowiący dar dla M arszalka Śmi­
głego-Rydza.

Z opowiadań uczestników marszu 
okazuje się, że mimo nierównej po* 
gody ogólnie czuli się doskonalę, 
maszerowali raźno i nawet z dużym 
humorem, często przy dźwiękach 
ustnej harmonijki.

32 M ILIARDY M AREK W YNOSI 
ZA D ŁU ŻEN IE RZESZY. 

Warszawa. 9. 8. (Tel. wł. — 1. r.).
Według ogłoszonej statystyki, zadłu* 
żenie Trzeciej Rzeszy wynosiło na 
dzień 30 kwietnia rb. przeszło 32 mi­
liardów marek.

W ciągu ostatnich miesięcy zadłu­
żenie Niemiec wzrosło o przeszło 

milion marek.
Oczywiście wydatki te związane są 

z przygotowaniem wojennym Nie­
miec.

MIN. FARLEY N A  PRZYJĘCIU  
W AM BASADZIE AM ERYKAN* 

SKIEJ.
Warszawa. 9. 8. (Tel. wł.). Bawiący 

prywatnie w Warszawie minister 
poczt Stanów Zjednoczonych, Farley 
był wczoraj w południe podejmowa* 
ny śniadaniem przez ambasadora Sta* 
nów Zjedn. w Warszawie, p. Biddle. 
W piątek min. Farley opuszcza War­
szawę.

o ś w i a d c z e n i e  m i n i s t r a  
SPRAW  W EW N. ESTONII.

Tallin, 9. S. (ATE) Estoński minister 
spraw wewnętrznych Weermaa w 
swym przemówieniu z okazji święta 
narodowego w południowej Estonii — 
oświadczył, że Estonia ma dostateczną 
ilość żołnierzy, aby bronić swych gra* 
nic. Jeżeliby doszło do wojny, to obej* 
mie ona również i inne państwa, 
wśród których Estonia posiada więce| 
sojuszników niż wrogów.

ARESZTOW ANIE W ĘGRÓW  
W BRATYSŁAW IE.

Bratysława, 9. 8. (PAA) W Braty* 
sławie aresztowano 33 Węgrów pod 
zarzutem działalności skierowanej 
przeciwko całości granic Słowacji. Are* 
sztowanych osadzono w miejscowym 
więzieniu.

W kołach miejscowych Niemców 
antyangielskie nastroje wśród społe* 
czeństwa słowackiego są bardzo pilnie 
śledzone.

U SZKO D ZENIE TORU KOLEJO* 
W EGO M IĘDZY RAW Ą R U SK Ą  

A LU BYCZĄ .
Dyrekcja F. K. P. we Lwowie ogła* 

sza, że z powodu uszkodzenia toru 
przez burzę między Rawą Ruską a Lu* 
byczą, przejazd podróżnych pociągiem 
nr. 924, odchodzącym ze Lwowa o go* 
dżinie 23.30 i pociągiem nr. 922 Lwów 
odejście 7.24, odbywa się z przesiada­
niem. Pociąg nr. 915 z Warszawy przy 
bywający do Lwowa o godz. 6.55 i po* 
ciąg nr. 916 odjazd ze Lwowa o godz. 
22.30 do Warszawy do czasu naprawy 
toru kursować nie będą.

Pociąg nr. 915 odjazd ze Lwowa o 
godz. 7.20, przybycie do Śniatyna o 
godz. 12.32, oraz pociąg nr. 916 odjeż* 
dżający ze Sniatynia o 15.00 i przycho­
dzący do Lwowa o godz. 21.00 będzie 
kursował normalnie.

Program radiowy.
CZW ARTEK, 10 SIERPNIA

Godz. 6.56 Lw. Sygnał, Pozdrowienie, 
Pieśń poranna, — 7.00 Dziennik poranny. — 
7.15 Płyty. — 735 Koncert Orkiestry Ma*
rynarki Woj, — 8.20 Pog. sport. — 11.57
Sygnał czasu i hejnał. — 12.03 Audycja po­
łudniowa, — 15.00 Lw. Muzyka rozrywko­
wa z płyt. — 13.40 Lw. Koncert życzeń. — 
14.35 Lw. Wiad. gospod. i Giełda. — 14.45 
Audycia dla młodzieży. — 15.05 Muzyka
popularna. — 15.45 Wiad. gospod. — 16.00 
Dziennik popołudniowy. — 16.10 Pogadan* 
ka aktualna. — 16.20 Recit. śpiew. St. Wita­
sa. — 16.45 Reportaż z Muzeum Przem. i
Tcchn. — 17.00 Lw. Wiad. bieżące z miasta 
i prowincji, Program na jutro. — 17.10 Lw. 
„Muzyką japońska" w wyk. Olgi Łady i M. 
Altenbcrga. — 17.45 Lw. „Jak postępować 
ze zwłokami zwierząt" — dr T. Żuliński. —
18-00 Utwory klarnetowe. — 18.20 Muzyka 
organowa. — 18.50 Echa mocy i chwały. —
19-00 „Historia prawdziwa" L. z Samosaty.
— 19.20 Lw. Przegląd teatralny — K. Bu­
kowski. — 19.30 Lw. M. Rimski*Korsakow: 
Scheherezada — płyty. — 20.05 Reportaż z 
marszu Szlakiem Kadrówki. — 20.25 Lw-
„Czytanka wiejska": „Cokolwiek się zda
rzy" — nowela Żeromskiego. — 20.35 Lw. 
Lokalne wiad. sport. —- 2040 Dziennik
wieczorny, Wiad. meteor., Wiad. sport.. 
Nasz program na jutro. — 21.00 Utwory na 
Viola d'amore. — 21.15 Teatr W yobraźni:
„Diabeł kulawy" Le Sage‘a. Przekł. Boy- 
Żeleńskiego-. — 22.00 Leoncayalla „Pajace*.
— 23.00 Dziennik wieczorny i Komunikat 
meteorologiczny.
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500-tysięcy rezerwistów w Niemczech
powołano znowu pod broń.

Berlin, 9. 8. (PAA). Wśród obserwa 
torów zagranicznych w Berlinie mówi 
się o nowych doniosłych decyzjach, 
które zapadły na jednej z ostatnich 
konferencji najwyższych czynników 
Rzeszy. W konferencji tej wzięli u* 
dział również przedstawiciele sztabu 
generalnego.

Na podstawie informacji, jakie z 
przebiegu tej konferencji przeniknęły 
na zewnątrz, w tutejszych kołach przy 
puszczają, że okres między 14 a 20 
względnie 26 sierpnia może się okazać 
okresem krytycznym dla pokoju euro­
pejskiego.

Wskazuje na to również szereg za* 
rządzeń wojskowych wydanych osta* 
trio. M. in. w rejencji berlińskiej w 
dniach 14 i 15 sierpnia przeprowaazo* 
uy będzie szczegółowy spis wszystkich 
samochodów prywatnych i osobowych 
.znajdujących się w rękach prywat* 
nych.

W tym samym czasie powołana zo­
stanie pod broń nowa partia rezerwi* 
stów w sile około 500.000, co pozwoli 
na podniesienie stanu liczebnego 
wojsk zmobilizowanych do 2.500.000.

W  ramach wydanych ostatnio zarzą 
dzeń o charakterze militarnym zwra­
ca uwagę rozesłany do wszystkich u* 
rzędów i władz zarówno państwo* 
wych jak i partyjnych Prus Wschod­
nich kategoryczny nakaz przypilnowa 
nia, by żniwa na podległym im tery* 
torium były bezwzględnie ukończone 
do 15 sierpnia b. r.

Szczególny nacisk położono na przy 
śpieszenie żniw w rejonach pogranicz* 
nych, gdzie termin ich ukończenia zo* 
stal skrócony do 8, względnie do 10 
sierpnia. Ponadto rozesłano d'o wszyst 
kich okręgów, rozkazy w sprawie przy 
musowego ściągania rezerw zbożo* 
wych do magazynów aprowizacyjnyzh 
wojska.

Jak się okazuje, rezerwy dotychczas 
zgromadzone są niedostateczne i, we* 
dług opinii rzeczoznawców, wystarczy 
lyby zaledwie na 8 miesięcy przy zwięk 
szonym spożyciu wojennym. Gwałto­
wne zwiększanie rezerw zbożowych 
dla wojska odbywa się kosztem lud* 
ności cywilnej,

Z pogranicza wschodniego dohoszą 
o znacznych ruchach wojsk, które pod

pozorem ćwiczeń i manewrów zostały 
skoncentrowane w rejonach pogranicz 
nych. Przesuwanie oddziałów odby* 
wa się w _strefie wyłącznie nocą.

Praga, 7. 8. (PAA) Drukarnie pra* 
skie zarzucane są w tej chwili olbrzy­
mimi zamówieniami niemieckich władz 
protektoratu, które poleciły wydruko­
wanie miliona kart mobilizacyjnych

Karty te przeznaczone są dla ludności 
czeskiej krajów protektoratu. N a wy­
padek wojny, ludność ta będzie natyxh 
miast powołana do t. zw. prac pom.'c* 
niczych, t. zn. do budowy okopów i u* 
mocnień polowych w rejonie przykon 
towym. Ma ona być użyta do pracv na 
najniebezpieczniejszych odcinkach 
przyszłego frontu.

Rozmowy przedstawicieli sztabów
zakończą rokowania moskiewskie.

Londyn. 9. 8. (ATE). „Daily Tele* 
graph“ zamieszcza dłuższy artykuł 
swego sprawozdawcy moskiewskiego 
o stanie rokowań angielsko*francusko- 
sowieckich.

Autor bierze asumpt z wyjazdu na­
czelnika Stranga do Londynu i w wy* 
wodach swoich powołuje się niejedno­
krotnie na informacje, które zdają się 
pochodzić bezpośrednio od tegoż peł* 
nomocnika rządu angielskiego.

N a wstępie korespondent stwierdza,
że

wprawdzie nie zdołano ustalić ge* 
neralnej formuły dla tzw. reaseku- 
racji zażądanej przez Moskwę jak 
również nie uporano się z poję* 
ciem tzw. agresji pośredniej na 

obszarze Bałtyku, 
niemniej jednak wszystkie zastrze* 
żenią sowieckie zostaną — zdaniem 
korespondenta —

niewątpliwie rozproszone podczas 
zapowiedzianych rozmów woj­

skowych,

które dotyczyć będą również kwestii 
współpracy angielskiej i sowieckiej 
marynarki wojennej na Bałtyku i mo* 
rzu Czarnym.

Korespondent dochodzi do wnio­
sku, że

zasadniczo zawarciu paktu trzech 
mocarstw nie stoi nic na przeszko­

dzie,
jeżeli tylko Sowiety zgodziłyby się na 
ujęcie jego tekstu na szerszych i ogól­
niejszych podstawach, a nie upierały 
się przy błahych i mało znaczących 
drobiazgach, które tylko mącą wzajem 
ne zaufanie.

NALOT SAM OLOTÓW  SO W IEC ­
KICH.

Tokio. 9. 8. (PAT). Ag. Domei ogła* 
sza komunikat z frontu mongolskiego, 
z którego wynika, że na froncie tym 
doszło do ponownego starcia eskadry 
samolotów sowieckich z samolotami 
japońskimi. Kilka grup samolotów so» 
wieckich przekroczyło granicę. Samo* 
loty japońskie rozpoczęły walkę i ze­
strzeliły 14 samolotów sowieckich. 
Dwa samoloty jpońskie nie powróci* 
ły do swoich portów macierzystych.

TRA G IC ZN Y  F IN A ! POPISÓW  
LO TN ICZYCH  W E FR A N CJI. 
Paryż. 9. 8. (ATE). Podczas wczo* 

rajszej wielkiej imprezy lotniczej u* 
rządzone] przez „Aeroklub11 w Cher- 
bourgu, zginął tragicznie jeden ze 
skoczków spadochronowych.

Lotnik wojskowy Proudhon, specja­
lista w skokach spadochronowych, 

wykonał szereg efektownych ewo­
lucji spadochronowych 

i chciał . zakończyć swój program 
szczególnie trudnym skokiem z wiel­
kiej wysokości z kilkakrotnym otwie* 
raniem i zamykaniem spadochronu. 

N a wysokości około 2.000 m. do* 
stał się w strefę silnej wichury, 
która uniosła śmiałego skoczka 
daleko ponad Ocean. Spadając na­
stępnie do morza, Proudhon uto* 

nął.

Parlamentarzyści bułgarscy w Moskwie.
Warszawa, 9. 8. (Tel. wł. — 1. r.)

Do Moskwy przybyła wycieczka par* 
lamentarzystów bułgarskich na czele 
z przewodniczącym parlamentu Mar* 
kowem. Na dworcu moskiewskim po* 
witali ją przedstawiciele Rady Najwyż

„Narady pięciu" w Tokio.
T okio , 9. 8. (P A T ) Agencja D o* 

mei donosi: Po zakończeniu posie*
dzenia rady ministrów w siedzibie 
premiera odbyły się

obrady pięuu, t. zn. premiera, 
ministra spraw zagranicznych- 
ministra wojny, ministra mary­

narki i ministra finansów.
Rada pięciu zastanawiała się nad 

wvtvcznymi japońskiej polityki wo* 
bec rozwoju sytuacji politycznej 
w Europie. W edług informacja „N i*

szi CSLiszi Szimbun*1 i in. dzienników 
minister wojny gen. Itagaki od­
mawiał zagadnienia polityczne, 
dotyczące spraw europejskich i 
związaną z tym sytuację w Chi­

nach.
Minister wojnv przedstawił radzie 

wyniki narad, jakie odbył z szefem 
sztabu armii, szefem szkolnictwa woj 
skowego. Rezultaty tych narad przed 
stawione były już w dn. 3 bm. pre­
mierowi Hiranuma.

szej Sowietów oraz członkowie proto* 
kołu dyplomatycznego Barków i Goc* 
kin. Parlamentarzyści bułgarscy zaba* 
wią w Moskwie dwa tygodnie i będą 
gośćmi Kalinina, przewodniczącego Ra 
dy Najwyższej ZSRR.

W sowieckich kołach politycznych 
przywiązują do wizyty tej duże zna* 
czenie i zwracają uwagę, że Sowiety 
wkraczają w swych dążeniach poiity* 
cznych na Bałkany, a więc na stary 
szlak polityki Rosji carskiej.

W IZYTA P. PREZYDENTA 
U  W OJ. GRAŻYŃSKIEGO.

W isła, 9. 8. (P A T ) W czoraj w  go 
dżinach popołudniowych Pan Prezy* 
dent R. P. wraz z małżonką odwie* 
dził przebywającego w W iśle p. wo* 
je wodę śląskiego Grażyńskiego wraz 
z małżonka.

IH S.

ALEKSANDER WARENSKI
Naczelny Redaktor „Gazety Lwowskiej", członek Zarządu Syndykatu 
Dziennikarzy Lwowskich, Związku Legionistów, Rady Sierocej, Opiek\ 
Społecznej i szeregu stowarzyszeń, ur. 4 stycznia 1894 w Tarnowie 

zmarł w Tczewie 8 b. m.
Odznaczony Krzyżem Niepodległości, Krzyżem Zasługi i Odznaką Więźniów 

Politycznych, śp. Zmarły brał żywy udział w życiu społecznym i narodowym naszego 
miasta. Wydawnictwo „Gazety Lwowskiej'1 traci w Zmarłym dzielnego pracownika, 
współpracownicy zaś nieocenionego Przyjaciela i serdecznego Opiekuna.

0 tej bolesnej stracie przedwcześnie Zmarłego Kolegi i Szefa zawiadamia 
szerokie sfery obywatelskie, przyjaciół i znajomych

Wydawnictwo i współpracownicy 
„G A ZET Y  LW O W SK IE J”

Lwów, dnia 9 sierpnia 1939.



I „GAZETA LWOWSKA** Nr. 179, czwartek 10 sierpnia 1939 r.

Ogłoszenia urzędowe.
LICYTA CJE.

II. Km. 933/38. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego 
Rew. II. Edward Łupian w Złoczowie, u. 
rzędujący przy ul. Zamkowej 1 na podsta. 
wie art. 602 § 1 kpc. podaje do publicznej 
wiadomości, że dnia 16 sierpnia 1939 r. o 
godz- 11 -tej w Złoczowie na rynku odbę­
dzie się licytacja ruchomości, należących do 
dłużników Antoniego Zielińskiego, składa­
jących się z 15 kóp pszenicy, z  10 kóp żyta, 
j ednej jałówki i 1 świni, oszacowanych na 
650 zł. oraz ruchomości dłużnika Kazimie, 
rza Ziemby, składających się z 20 kóp psze­
nicy, 15 kóp żyta i 2 świń, oszacowanych 
na kwotę 725 zł. Ruchomości można oglą­
dać w dniu licytacji w miejscu i czasie wy­
żej oznaczonym,

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II.
Złoczów, 7 sierpnia 1939. 2992.K

Km. 2/39 oonex Km. 175/39. Obwieszcze­
nie o  bej licytacji nieruchomości. Komor, 
nik Sądu grodzkiego- w Radziechowie Mie­
czysław Rychwicki, mający kancelarię w 
Radziechowie, ul. Lwowska 44 na podsta­
wie art. 676 i 679 kpc. podaje do publicz­
nej wiadomości, że dnia 4 września 1939 o 
godzinie 10-tej rarao w Sądzie grodzkim w 
Radziechowie odbędzie się sprzedaż w dro­
dze publicznego przetargu należącej do 
dłużnika Nachmana Pfeffera w Radziecho- 
wic nieruchomości obj. whl. 13 ks. gr. gm. 
kat. Radziechów, a to budynek murowany, 
stanowiący magazyn. Nieruchomość osza­
cowana została na sumę 9.500 zł., cena zaś 
wywołania wynosi 7.125 zł. Przystępujący 
do przetargu obowiązany jest złożyć rękoj­
mię w wysokości 950 zł., chyba, że go 
ustawa od tego obowiązku zwalnia. — 
Rękojmię należy złożyć w gotowiżnie albo 
w takich papierach wartościowych bądiż 
książeczkach wkładkowych instytucji, w 
których wolno umieszczać fundusze mało­
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do­
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od­
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze. 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno­
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji, że uzyskały postanowienie wła­
ściwego Sądu. nakazujące zawieszenie egze­
kucji. W ciągu ostatnich 2*ch tygodni przed 
Łicytaają wolno oglądać liieruchomość w 
dni powszednie od godziny 8-ej do 18-ej, 
akta zaś postępowania egzekucyjnego mo­
żna przeglądać w Sądzie grodzkim w Ra­
dziechowie biuro Nr. 9.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Radziechów, 20 czerwca 1939. 2993K

t
I. Kuł 868/39. Obwieszczenie o licytacji 

ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Przemyślu I. rewiru Józef Ziemiański, ma* 
jący kancelarię w Przemysłu, ul. Władycze 
11 na podstawie art. 602 k p c podaje do pu­
blicznej wiadómości, że dnia 31 sierpnia 
1939 o godz. 1.1.15 w Przemyślu, ul. Fran­
ciszkańska 20 odbędzie się licytacja^ rucho­
mości, należących do  Kazimierza Lecha, 
kładających, się z 150 kapeluszy ,Andree", 
zaś o  godz. 11.30 przy ul. Asnyka 6 jednej 
główki aparatu projekcyjnego „Ememana''. 
150 kapeluszy oszacowano na 1000 zł., zaś 
jedna główka , .Ememana" oszacowana zo­
stanie w dniu licytacji. Ruchomości można 
oglądnąć w dniu licytacji w miejscu i czasie 
wyżej oznaczonym,

Komornik Sadu Grodzkiego Rewiru I.
Przemyśl, 3 sierpnia 1939. 2990K

Km. 359/39. Obwieszczenie o licytacji ru­
chomości. . Komornik Sąidu grodzkiego w 
Zbarażu Apolinary Herzog, mający swoją 
kancelarię w Zbarażu przy ul. 3-go Maja 
N r I na podstawie art. 602 kpc. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 25 sierpnia 
1939 r. o godzinie 8-ej w Zbarażu odbę­
dzie się Bsza licytacja ruchomości, należą* 
cych do dłużnika Lipy Weisafta, zamiesz­
kałego w Zbarażu, składających się z 28 m. 
kamgarnu ubraniowego w kolorach rozmai­
tych, z 15 metrów meltonu czarnego i siwe­
go i z 15 metrów twillu kolorowego, osza­
cowanych na łączną sumę 845 zł. Rucho­
mości można oglądać w dniu licytacji w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym, 

Komornik Sądu Grodzkiego.
Zbaraż, 4 lipca 1939. 2991K

Km. 432/39. Obwieszczenie o licytacji ru­
chomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Monasterzyskach Józef Moszoro, mający 
kancelarię w Monasterzyskach. ul. Mickie­
wicza Nr. 2 na podstawie art. 602 kpa. po­
daje do publicznej wiadomości, że dnia 28 
sierpnia 1939 o godz. 11-ej w Niskołyzach 
odbędzie się 2-ga licytacja ruchomości, na­
leżących do Józefa Menda w Niskołyzach, 
składających się z 2 wołów czerwonych 
(6-Ietnich), 2 wołów czerwonych (3-letaich), 
wózka żółtego i źrebaka bułanego, oszaco­
wanych na łączną sumę zł. 2 550. Ruchomo­
ści można oglądać w dniu licytacji w miej­
scu i czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Monasterzyska, 25 lipca 1939. 2995K

VII. Km. 1116/39. Obwieszczenie o licy­
tacji ruchomości. Komornik Sądu grodz­
kiego miejskiego we Lwowie VII. rewiru 
.Władysław Dohnal, mający kancelarię we

Lwowie, ul. Batorego 34 na podstawie art. 
602 kpc. podaje do publicznej wiadomości, 
że dnia 11 sierpnia 1939 o godzinie 9.15 we 
Lwowie, ul. Asnyka 10 i Hoffmana Nr. 8 
odbędzie się l«sza licytacja ruchomości, 
składających się z różnych maszyn do wy­
robów papierniczych i komfortowego urzą- 
dłzenia mieszkania dla pretensji w kwocie 
zl. 942 gr. 50, oszacowanych na łączną su­
mę zł. 6.501. Ruchomości można oglądać w 
dniu licytacji w miejscu wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru VII.

Lwów, 21 lipca 1939. 2998K

VII. Km. 746 i 1011/39. Obwieszczenie o 
licytacji ruchomości. Komornik Sądu grodz 
kiego miejskiego we Lwowie VII. rewiru 
Władysław Dohnal, mający kancelarię we 
Lwowie, ul. Batorego 34 na podstawie art. 
602 kpc. podaje do publicznej wiadomości, 
że dnia 11 sierpnia 1939 o godzinie 11-ej 
we Lwowie, ul. B. Głowackiego Nr. 5 od­
będzie się 2-ga licytacja ruchomości, składa­
jących się z urządzenia domowego dla pre­
tensji w kwocie zł. 1.193 gr. 82, oszacować 
się mających przy licytacji. Ruchomości 
można oglądać w dniu licytacji w miejscu 
i czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru VII.

Lwów, 7 sierpnia 1939. 2981K

111. Km. 1523/36 V. E. 627/39. Obwiesz­
czenie o II. licytacji nieruchomości. Komor­
nik Sądu grodzkiego w Stanisławowie re­
wiru III. Marceli Szamocki, mający kance­
larię w Stanisławowie, ul. Pierackiego N r 53 
na podstawie art. 676 i 679 kpc, podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 13 września 
1939 r. o godz 10.30 w Sądzie grodzkim w 
Stanisławowie w biurze Nr. 37 odbędzie się 
sprzedaż w drodże publicznego przetargu 
należącej do dłużnika Jurka Humeniuka 
zwanego Proniuk nieruchomości obj. whl. 
3442 ks. gr. gmi. Stanisławów położonej 
przy ul. Zybłikiewiicza 28, składającej się z  
parc. bud. 2474, na której znajduje się: a) 
budynek mieszkalny drewniany w części 
starszy kryty gontami, w części dobudowa­
ny, kryty blachą pocynkowaną, b) budy­
nek mieszkalny drewniany kryty blachą po­
cynkowaną, do którego przybudowano wy­
chodki i budynek drewniany, c) budynek 
gopodarczy, drewniany, kryty papą. Nieru­
chomość oszacowana została na sumę zło­
tych 5.167, cena zaś wywołania wynosi 
złotych 3.444 groszy 67. Przystępujący do 
przetargu obowiązany jest złożyć rękojmię 
w wysokośd złotych 516 groszy 70. —
Rękojmię należy złożyć w gotowiżnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instytucji, W 
których wolno umieszczać fundusze mało­
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacja będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o  ile do­
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki o d ­
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze­
szkodą «ło licytacji i przysądzenia własno­
ści na rzecz nab/w cy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed > izpoczędem przetargu nie 
złożą dowodu, ; e wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji, że uzyskały postanowienie wła­
ściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egze­
kucji. W ciągu ostatnich 2»ch tygodni przed 
licytacją wolno oglądać nieruchomość w 
dni powszednie od godziny 8-ej dio 18-ej, 
akta zaś postępowania egzekucyjnego mo­
żna przeglądać w Sądzie grodzkim w Sta­
nisławowie, ul, Bilińskiego sala Nr. 39.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru III.
Stanisławów, 18 lipca 1939. 2985K

II. Km 541/39. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Sanoku rew. II. Józef Bubel!a na mocy art. 
602 kpc. podaje dio publicznej wiadomości, 
że dnia 16 sierpnia 1939 o  godiz. 9*tei w 
Sanoku przy ul. Jagiellońskiej 19 odbędzie 
się I-aj licytacja ruchomości, należących do 
Majera Baumbla i Cyli Baumól, a w szcze­
gólności-: mydełek różnych sort, wód kwia­
towych i kolońskich, pudrów twarzowych 
i dziecinnych, kremów, lakierów, wazeliny, 
waty aptecz., past i proszków do zębów, 
kredek, szamponów, szczoteczek do zębów, 
rąk i  włosów, pilniczków, puszków, grze­
bieni, grzebyków i przypinek, różnych sort 
chusteczek do nosa męskich i damskich, 
skarpetek, pończoch, rękawiczek nicianych 
i wełnianych, przędzy, nici, jedtwabiu, igieł, 
szpilek, scyzoryków, portfeli, miseczek do 
golenia i do farb, baloników gum. lalek, 
spinek do koszul i  manszetów, smoczków 
dziecinnych, szpagatu, zeszytów, brulionów 
notatek, bloków papieru do pisania i pa­
kowania, tektury, bibułek kolorowych, ko­
pert, piór, ołówków zwykłych i chern., farb, 
gumek, gąbek, obsadek do piór, wiecznych 
piór, atramentu, tuszów, torb, plecaków, te­
czek szkolnych skórzanych, sznurowadeł, 
latarek elektt., baterii, obcasów gum., pa­
pieru listowego, ksiąg handl., notesów, 
bloczków, książek szkolnych nowych i sta­
rych, książeczek z powiastkami i obrazkami 
dla dzieci oraz wszelkich przyborów kan­
celaryjnych i tualetowych, trzech szaf skle­
powych oszklonych, 4 stelarzy, 2 gablotek, 
dwóch lad, dwóch szaf jasionowych na 
ubrania, zegaru - pendułowego i kredensu 
kuchennego, oszacowanych na łączną sumę 
zł. 14.153. Ruchomości oglądać można w 
dniu licytacji w miejscu i czasie wyżej o- 
znaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II.
Sanok, 4 sierpnia 1939. 2982K

I. Km. 1439/39. Obwieszczenie. Komor­
nik Sądu grodzkiego rewiru I. w Tarnopo­
lu, ul. Mickiewicza L. 39 na mocy art. 602, 
603, 604 kpc. ogłasza', że w dhuu 21 sierpnia 
1939 o  godzinie 11-ej przedpołudniem (nie 
później jednak niż w dwie godziny) w 
Tarnopolu, pl. Dominikański 2 odbędzie 
się sprzedaż z przetargu publicznego rucho­
mości, naLeżących do Michała Kowalskiego 
i składających się z 1000 arkuszy bibuły 
„Mirkowskiej fabryki" Nr. 186 N., 2900 ar­
kuszy bibuły „Mirkowskiej fabryki" N- 
164 ss., 8.000 arkuszy papieru kanc. białego 
Nr. 4—80 A. 3—7, 4.500 arkuszy papieru
kanc. kupieckiego (w kratki) Nr. 4—80, 
A .—37, 150 szt. bloków szkolnych Nr. 5 
(rysunkowych), 12.000 sztuk zeszytów szkol 
nych, 16 kartkowych liniowanych i kratko­
wanych, oszacowanych na łączną sumę zł. 
995 na zaspokojenie firmy Skład papieru 
A . Ch. Feiner w Warszawie. Powyższe ru­
chomości można oglądać pod wskazanym 
adresem w dniu licytacji.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I.
Tarnopol1, 26 lipca 1939. 2984K

Km. 365/39. Obwieszczenie o licytacji ru­
chomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Kopyczyńcach Franciszek S-ewczyński, ma­
jący kancelarię w Kopyczyńcach gmach Są- 
diu biuro Nr. 43 na podstawie art. 602 kpc. 
podaje do publicznej wiadomości-, że dnia 
31 sierpnia 1939 o godz. 10-ej w Kociubiń- 
cach odbędzie się 1-sza licytacja ruchomo­
ści, należących do  Elżbiety i Andrzeja F. 
Horodyskiego, składających się z 1 pianina 
„Eorl Woke", 2 krowy czerwono-białe, po­
wóz czarny, 2 jałówki krasę, 1 źrebak kary, 
oszacowanych na łączną sumę zł. 2.C00. Ru­
chomości można oglądać w dniu licytacji w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sadu Grodzkiego.
Kopyczyńce, 3 sierpnia 1939. 29S6K

V. Km. 58/39. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komorni/. Sądu grodzkiego

miejskiego we Lwowie rewiru V. mający 
kancelarię we Lwowie przy ul. Sienkiewi­
cza Nr. 3 na podstawie art. 602 kpa. podaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 14-go 
sierpnia 1939 o godz. 10-tej we Lwowie, 
przy ul. Żółkiewskiej Nr. 133 odbędzie się 
1-sza licytacja ruchomości, należących do 
dłużnika, składających się z 2.000 sztuk 
książek do czytania rozmaitej treści i auto­
rów, oszacowanych na łączną sumę zł. 
1.000. Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczo­
nym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru V.

Lwów, 8 sierpnia 1939. 2989K

OGŁOSZENIA PRYWATNE.

L. cz. A. 7/39.
OBW IESZCZENIE O LIC Y T A C JI 

RUCHOM OM SCI.
Mgr. Manian Łapicki, zastępca notariusza 

Jana Kołełki z siedzibą urzędową w Cie­
szanowie, Rynek liczba 1, jako komisarz 
sądowy, na podstawie paragrafu 148 patentu 
niespornego, podaje d o  publicznej wiado­
mości, że dnia 17 sierpnia 1939 roku o go­
dzinie 9-tej rano, odbędzie się licytacja ru­
chomości, należących do masy spadkowej 
po śp. Eleonorze i Bazylim Kwaśnica, skła­
dających się z urządzenia domowego, na­
rzędzi gospodarczych, naczyń kuchennych, 
ubrań i bielizny, oraz biżuterii, oszacowa­
nych na łączną sumę 1.362 złotych.

Ruchomości te można -oglądnąć w dniu li­
cytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczo­
nym.

Cieszanów, dnia 5 sierpnia 1939 roku.
Mgr Marian Łapicki 
zastępca notariusza. 2987

UNIEW AŻNIAM  zaginioną książeczkę 
wojskową PKU. Tarnopol. Mozes Irak 
Stern v. Kopelman. 2996

Lwów, dnia 5 sierpnia 1939 r„

BItków-Barbara (Segil) 
Bitków-Pasieczna 1. Dąbro­

wa
Bitków — Standard - Nobel
Bitków Zofia-Steila
Brzozowiec ad Mokre
Czarna ad Ustrzyki
Dobrucowa
Dolina
Gorlice
Grabownica-Humniska bezp. 
Grabownica-Humniska paraf. 
Harklowa
Humniska - Brzozów 
Iwonicz
Jabtonka-Kryczka
Jaszczew
Klimkówka
Krosno wolna od paraf. 
Krosno parafinowa

Rypne 
Sądkowa
Schodnica bezparafinowa
Schodnica parafinowa
Słoboda Rungurska
Stańkowa
Starawieś ciemna
Strzelbice
Toroszówka
Turaszówka-Ewa
Turzepole
Tyrawa Solna
Urysz
Wańkowa
Węglówka
Wola Jaworowa
Wulka
Zalawie
Zmiennica

„Polmin" Państwowa Fabryka Olejów

„POLMIN" 
Państwowa Fabryka Olejów Mineralnych

I. Rp.
54/Bfl

Zakup ropy bruttowej
przez „POLMIN" Państwową Fabrykę Olejów Mineralnych.
Na podstawie art. 3-go ust z dnia 1 m aja 1923 r. Dz. U. R. P. nr 55 poz. 387. 

„Polmin" Państwowa Fabryka Olejów Mineralnych oświadcza, iż wykona prawo zakupu 
następujących marek ropy bruttowej, wyprodukowanej w miesiącu iipCU 1939 r.
Borysław Krościenko wolna od paraf. Roztoki
Bialkówka-Winnica Krościenko parafinowa Równe Rogi bezparafinowa
Bitków — Franko - Poionaise Kryg Zielona Równe Rogi parafinowa

Kryg Czarna 
Kryg Czarna-Króiówka 
Libusza 
Lipie 
Lipinki 
Lubatówka 
Lodyna
Majdan-Rosulna 
Męcina Wielka 
Męcinka bezparafinowa 
Męcinka parafinowa 
Młynki Starawieś 
Mokre
Mrażnica-Wierzchnia 
Niebytów 
Opaka 
Perehińsko 
Pereprostyna 
Potok 
Rajskie

Innych gatunków, wyżej nie wymienionych,
Mineralnych nie zakupuje.

Ponadto „Polmin Państwowa Fabryka Olejów Mineralnych podaje do wiadomości, 
iż zgodnie z art. 2-gim powyżej wymienionej ustawy, ustalone zostały ceny ropy bruttowej 
z miesiąca lipca 1939 r. za 1 wagon h 10.000 kg. ropy, loco zbiorniki towarzystw m aga- 
zynowo-ttoczniowych, wzgl. loco cysterna na stacji nadawczej dla ropy marki:

1.773'—
1.682'—
2.271'—
2.086'—
1.687'—
1.915'—
1.725'— 
1.725'— 
1 .828 '- 
1.773'—
1.725*—
2.219'—
1.928 — 
1.650'—
2.399 —

1.674'—
1.471- —
1.543-—
1.692- — 
3.000'—
2.022  —

1.892 — 
1.725'—
1.725 -
2.399 — 
2 .2 7 1 -  
1.488 —
1.692 — 
2.415'— 
1.745'—
1.551*—
1.725-—
1.948-—
1,603'—
1.546’—
1.983-—
1.602 —
1.650 —
2.237 —
1.725 —

Borysław . na Zł. 1.725 ' — Męcinka bezparafinowa na Zł.
Bialkówka-Winnica fp „ 1. 641 ' — Męcinka parafinowa * r t

Bitków Barbara (Segil) y i Yt 2 .399 . — Młynki Starawieś a n
Bitków Franco - Polo- Mokre rt r t

naise 1 .740 ' — Mraźnica Wierzchnia n Yt

Bitków-Pasieczna 1. Dą­ Niebytów . 9 r t

browa Yt 9 1.899 ' — Opaka t f *
Bitków Standard-Nobel Yt 1.834 ' — Orów t t w

Bitków Zofia-Stella Yt Yt 2 . 119 ' — Perehińsko 9 YI

Brzozowiec ad Mokre yt yt 2 .086 *— Pereprostyna n n

Czarna ad Ustrzyki 1 .549 ' — Popiele w 17

Dobrucowa yt n 1.641 - — Potok n 9

Dolina n m 1.943 -— Rajskie » n
Gorlice n 1.783 ' — Ropianka ad Dukla n «*
Grabownica - Humniska Roztoki n n

bezparafinowa . n „ 2 .238 ' — Równe Rogi bezparafi­
Grabownica - Humniska nowa II r t

parafinowa n n 1.892  — Równe Rogi parafinowa n YI

Harklowa . n 1. 560 ' — Rymanów. Yt „
Holowiecko „ 1.725  — Rypne 71 YI

Humniska-Brzozów Yt 2 .079 ' — Sądkowa . „ „

Iwonicz » ») 1.783  — Schodnica bezparafin. »
Jabtonka-Kryczka n 1.897  — Schodnica parafinowa » W
Jaszczew  . 1.783 — Słoboda Rungurska YI YI

Klęczany . tf 2 .276 ' — Stańkowa . n »
Klimkówka n W 1.602 ' — Starawieś jasna . n i*

Kosmacz . 1 . 650 ' — Starawieś ciemna r t r t

Krosno bezparafinowa n n 1.546 ' — Strzelbice . Yt. n

Krosno parafinowa n N
1. 523 -— Szymbark n r r

Krościenko bezparafi­ Toroszówka n n

nowa »» M 1. 546 ' — Turaszówka Ewa . n „

Krościenko parafinowa » „ 1 .523 ' — Turzepole .
Kryg zielona yt rt 1.691 ' — Tyrawa Solna
Kryg czarna n Yt 1 .694 ' — Urycz YI

Kryg czarna-Królówka n 1.725 - — Wańkowa . r t »
Libusza » Yt 1.573 ' — Węglówka . »» n

Lipie yt 1. 549 * — Wola Jaworowa . r t n

Lipinki 1. 672 ' — Wulka r t r t

Lubatówka n n 1 .602 ' — Zagórz tt n

Lodyna r t n 1. 619 ' — Załawie n YI

Majdan Rosulna . n t r 1 .705 ' — Zmiennica Yt YI

Męcina Wielka Yt r t 1, 773 ' —
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